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—  W a r s z a w a  17 P aźdz ie rn ika .  —

Kapelmistrz K.  Kurpiński  mia ł  zaszczyt 
J.  C. W.  Wielkiej  Xięini.e Maryi Mikołaje* 
wnie ofiarować ułożoną przez siebie Kantatę 
n« Uroczystość zaślubin J .  C. W. ,  i został 
udarowany pierścieniem brylantowym, klóiy 
*JU w sobotę wręczył  J  W. j  iieral ndjuta.it  
BmrtenLłrauch Prezes dyrekcyi teatrów.

J O .  Feldmarsza łek x i ą i e  warszawski  w 
sobotę wyjechał do Skierniewic;  wrócić ma 
jutro.

—■ Petersburg  9 f i l  Października.) —
W y s ta w a  sztuk p ięknjch cesarskiej  aka

demii kunsz tów,  otwartą została w zeszłą 
! udzielę,  dnia 24 września (6 październiku).

,c*ne jój żale ozdobione zą płodami Ros> 
-z jikiego pędzla,  rylca i ołówka.

—  IPiede.! 5 Października. —
^ Wiadomości  z Konstantynopola donoszą ,  

e( mianowanie Nur i Efendego posłem W Pa- 
oprawiło tam wielkie wrażenie,  pooie- 

odH ite° ^ e przed kilku dniami dopiero został  
Bor* 8 posedy radcy stanu w wydziale 
g  , a grenicznyrh.  Drogi  tegoż imienia 

*’ 0łn8t» ma być tymczauoWu sptaw ojącjm

mteressa  przy dworze Pruskim.  W  stolicy 
panują ciągła suokojiiość, chociaż podrożeniu 
zboża jes t  wielkim ciężarem, ale żniwa w  
Egipcie dobrse  się udały,  i dla tego wice* 
król dozwolił wywozu zboża.  Dyplomaci ob-  
cych mocarstw mieli przez chwilę spokojność 
ponieważ oczekiwali  instrukcj i ,  a  porta nie 
oie czyni bez wiedzy mocarstw. E ska dry  
pod Dardanelami nie ruszają się dotychczas 
z miejsca.  Oczekiwano tu uległego zdecy
dowania sic Mehnieda Ali i spokojnego za* 
łutwienia całej kwestyi.

Por ta  zatwierdziła xięcia Michała ja k o  
władcę Serbii .  Ale  xiąże Miłosz nie chce 
jeszcza zrzec się nadsiei ,  powrócenia Jo tro-  
nu i nie wiemy czy i kiedy x iąże  Michał  
przybędzie de Semlina,  tak::e w Serbi i  umy
sły są znowu wzburzone.

— Paryż  6 Października. —
T tm pt utrzymuje,  za dziś nadeszły do mi* 

nisterstwa spraw zagranicznych liozne d e p e 
sze Lewantu.  Ze zaraą  polem m ir sz a ł e k  
Soult  zwołał  redę ministrów. Względem t r e 
ści tych depeszy, które misją być je d n o c z e 
śnie W iślane przez vice admirała Iloussin i 
kontr-edmirBła Lalande,  dotychczas nic j e 
szcze nie wiemy.

SJoniteur Parisicn potwierdza dziś wisdo* 
mość, że don Sebnstian otrzymał  pazsport do 
Neapolu i wyjechał ju ż  z Bourge .
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pańskich ,  ponieważ j a k  słychać otrzymała 
rnpporly donoszące,  że wielu z nich ma za* 
miar  uciec do Hiszpanii  dla połączenia się 
z Cabrerą.  Z  Bourges codzień przychodzą 
depesze do ministra spraw wewnętrznych.

—  D nia  1 0  P aździern ika  —

Marszalek Soult  wysiał wczoraj gońców 
do rozmaitych dwoi ów europejskich,  i depe
sze do Marsylii, k tóre  przez statek posłane 
moją  być z tniiiląd do pana Pontois,  który 
się znajduje w drodze do Konstantynopola.

Hrabia  Seusey nadzwyczajny poseł Fran-  
eyi przy szachu perskim, opuści! wczoraj 
Paryż  udając sie do Marsylii, gdzie okręt  wo
jenny czeka w pogotowiu oa niego.

. Na  jednem posiedzeniu w tych dniach, mi
n is trowie unieśl i  pytanie, czy wsparcia dawa
ne chroniący m się do Francy i k.irlistow skini 
Żołnierzom, inają być pokrywane funduszami 
ministerstwa wo^ny, czy też spraw wewnę
trznych. Zapewnia ją ,  Je tn kwestya nie z o 
stała jeszcze rozstrzygniętą,  Łe dotychczas wy
datki  te pokrywana • by ły z funduszów ta je 
mnych i listy cywilnej.  Izby zatwierdzić ma
j ą  te wydatki.

— M arsyh ja  3 Października. —
Pan Pomois pos il  francuzki przy dworze 

W Konstantynopolu,  przybył tu zeszłej nocy 
i natychmiast  puści ł  cię morzem d„ Konstan
tynopola,  paropływem L u vo ń ier i który w po-  
gotowiu nań oczekiwał,

-— Bourges  5 Października. —
Infant  don Sebast ian w niedzielę z rana  

opuścił  nasze miasto. Dniem pierwej otrzy- 
ninl oa pauport do Neapolu,  gilzie ma aię 
zjechać z swoją  małżonką  x iężną  Ameli ją  
Sycyl i jską.  Zapewnia ją nas że udzielenie 
infantowi pasportu przedstawiono jako  szcze
gólny dowód względów, i że infant objawił  
radość swoją,  iż Inoże oddalić się od don 
C a r l o s a , k tórego  zasady i postępowania w 
wie lu  punktach musiał nngantać. Natychmiast  
za pi t ‘ byciem do Bourges zaczął  się go r l i 
wie  starać o pnsport,  nie chcąc połączyć re- 
Llamncyj swoich s  teklamacyaini  don Ćarlo-  
**• Nie  był on nigdy prawi a obecnym przy 
posłuchaniach jnk ie  udzielał  don Carlos,  i 
starannie uniku) sposobności mówienia o o- 
ztatnich wypadkach.  J  uli dobrze uwiadomie- 
ni j c i te im y,  tafant  udał s ię  w podróż przed 
szós tą  godsiną srana ,  dla anikniogia przy
k re j  sceny pożegnania.

—  Londyn  8 Października. —
Glole potwierdza obecnie mianowanie ad

mirała Fleming guberna torem szpitala t i tu -  
enwich.

Margrabia  Londondery,  który opuścił An- 
gl i ją z swoją małżonką,  udając się do G i 
bral taru,  zatrzymul się przez kilka dni w Liz 
bonie, a z tamtąd pnjechał dalej do Kadyxtl,  
gdzie do połowy listopada ma zabawić i do
piero w końcu tego miesiącu uda się do G i 
braltaru.

Przez  Portngnli ję przybył tu z Malty pre
tendent do tronu tureckiego Nurim Ffeodi.

P o d ł u g  dzienników p ół no cno am ery kań
skich, nie załatwione jeszcze nieporozumienia 
między rzecząpespol ilą  me xykańską  i F r a n 
cy ą mają  być hłiskiemi nowego zupełnego 
zerwania.  Co do wewnętrznych okoliczności 
w Mexyku,  spokojność zupełnie była przy- 
W róconą.

Z  GaYCŚton w T e x a s  dochodzą wiado
mości do 8 września.  Pomyślny byt mieszkań
ców, tćj nowói rŁoCsypuO^uIitój, czynił wiel
kie postępy. Indyunłe zachowywali s i ę  s p o 
kojnie.  W os t a tn i ch  czBSach nie dopuszcza
li s i ę  oni rabunków.

Dzienniki amerykańskie donoszą,  ż t  pu
d lu "  wiadomości z Montevideo 25 liptffi, uda
ło się usiłowaniom konsula angielskiego przy- 
wtóćić pokuj  między reecząpospohlą wscho
dnią i Buenos-Ayres  po cztero miri jęcznćj  
wujnie.  Otczymano także  w N ew -Jor k  win- 
don.ość z Montevideo, że rewoluc joniśc i  usi
łowali  zrzucić s prezydeuiostwa Fruotuosa 
l ł iyero i oddać ten urząd jenerałowi Oribe,  
co jednak im się nie udało,  ł ł iyero opuścił  
to miasto w dniu 26 lipca, uderzył  na bun
towników i rozpędził  ich,  przy czeot z obu 
stron kilku poleplo. Związki  między Monte- 
video i Bu»nog Ayres zupełnie zostały przer 
wane; adiiiiriił francuski  nie chciał  przepu- 
szczuć ani listów ani podróżnych.

Podług  Js iannikńw z Lima 23 czerwca,  
pokój w Peru zupełnie byt przywrócony,  > 
mniem-no,  że Genuara pozostanie prezyden
tem. Ł sk a d ra  północno amerykańska ,  zna j 
dowała się przy odejściu osrstnięh wiadomo
ści w Calhtn, % k ąd  miale popłynąć do wysp 
S .ndwich  kich.

— Dina  9 Października  —  _
Owdowiała krolowa od kilku dni bawi U 

pnnującój królow ej w W indsor. W czor  >j 
po południu obio królowa i X tę ż u e  K ent od- 
Łyly przejażdżkę w wielkim porku. K ro lo- 
ytp W ik to rya  otrrymału w tych datach  adres
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od wierzycieli j e j  zmarłego ojca, którzy dzię
k u ją  jej ,  że stosownie i' < Jaw niejszego przy.  
rzeczenia,  wypłaci® im kazała  ich nalezylość 
z własnej  szkatuły.t;

Mówiąi  że lordowi Palmerston nie udało 
się zawrzeć traktat  handlowy z rządem hisz
pańskim. Poseł  hiszpański w P a r ; ż u  jak  
•■■ów t wszelkienii s i łami działał  przec iwne
mu planowi.

PodlJg doniesieu z Malty 26 z. in. sta
tek  liuijow} Hastings przybył tamże, udając 
się do Dardanell .  O c zekoj ą  tam jeszcze 3 
luk 4 okrętów liniowych.

— Alej;and,'ya  9 Ifirześnud  —
. (Journal de Smyrnę). Jeżeli  doiąd mo

gły zachodzić jakie wątpliwości względem 
widoków Mehmeda Altgo  , to teraz muszą 
one zniknąć zupełnie,  widząc oświadczenia 
czynione konsulom zagranicznym. Te ra z  on 
usl łóje przede wszystki tm wywiedzieć się z 
pewnością,  czy w samej rzeczy zamyślają 
Ang ł ;cy wysadzić na lud okoto piętnastu lub 
dwudziestu tysięcy pod Snez ;  b o ,  loko ,  j a k  
zwykł  mówić z niejaką  pogardą ,  byliby to 
tylke s ypeia (wojsko indyjskie), j ednakże pa
nujące nreiikontentowanie pomiędzy całą lu -  
dn ością Egiptu a w szczi góloości Kairu,  na
bawia go rzeczy w iście tóm większćj obąwy, 
xm właśnie te ra s  znajduje się Kgipt prawia 
zupełnie z wojska, ogołocony. Ma. jednakże 
obok tego n iemałą  nadzieję ,  że mocarstwa 
nie dozwolą  nigdy Anglii  kroku  tak s tanow
czego ,  a tymczasem rozwija powoli swe pla
ny, utwierdza wszystkie p u n k l a ,  wzmacnia 
Wszelkienii. w mocy jego będąoemi ś rod ka
m i ,  wojsko łbrahiu.a paszy, przyspozabia u- 
nayaly w T u r c y i ,  a Zt.razem przez niektóre 
przychylne gubię dz ienniki ,  stara się opinie 
publiczną w Europie na swoję stronę sk ie 
rować.  T u  w Egipcie słycliHĆ nawet o no- 
^ y tn  naborze r e k r u t ó w , ulo że krok podo- 
“ »*y rzuciłby ' wszędzie wielki popłoch,  za- 
®howują g 0 pr l e t0 w uta jeniu,  chociaż roz- 
rek  P° prowincyach urzęduicy do

uwsuia pr reznjczeni .
7 n ., — Dnia I G Września. —
ADiifcani^ B za kfcidyiin krokiem do wiel- 

' T  Pr*fc8ilenia politycznego- Mehme I Al. 
podkopuje esU p . ń h<„ o tureckie;  jego żabie- 
® do ostatecznych krańców teguż i
ni«h 6 obudaają fanatyzm, prawiąc że

niż kiedy-

Wa ^ avvc,oraj . p r z y b y ł  tu goniec od Chozre- 
od Em Y  * beżami grzecznemi od tegnż i 

8 ' p*BZy, Obadwa  wzywają go w

wyrazaoh pochlebnych, aby zwróci! flotę, na- 
zywają go ojcem państwa Inreckiegc,  n a j 
wierniejszym sługą t e g o ż , który mając 
swych ręku los pańs twa , n.e dopuści zape
wne upadku j e g o ,  a taki los stałby się m e .  
ochyboym, gdyby , ostatnia potęga turecka,  
f le ta ,  nie miała wrócić do portu K ons ta n
tynopola Ale staremu lisowi nie tak sna
dno d.uiM się do ogona; zna on beswątpie -  
ma bajkę o kruku  i śmieje się z tych 
uazystkich pochlebstw zwyczajnych,  które 
kogo innego nie Mehmeda .Alego',  z ludzkby 
potrafiły.

Rozm aitości.
Zegar nieszczęścia.

»\Mna», trojedya Miilnera, była już graną  
na  wszystkich scenach niemieckich,  tylko 
jeszcze je j  w Peszcie,  nie przedstawiano.  
Nakoniec ówczesny dyrektor  na usilne w e 
zwanie publiczności ,  postanowił ten dramat 
przedstawić. Porozdawano najzdatniejszym 
aktorom role, odby to ki lkakrotnie próby, s ło 
wem wszystko szło przewybernie i obiecy
wało najświetniejszy skutek.  JNadszcdI w ie 
czór  przedstawienia.  Tea t r  był przepełnio
ny, a Uczul widzowie oczekiwali  z na jwięk
szą ciekawością rozpoczęcia sztuki .  P .e r w-  
sze trzy akta przedstaw ione j- wielk s ta ran
nością sprawiły niewymowne wrażenie,  a p u 
bliczność z ściśniooetn sercem oczekiwała 
okropnej  katastrofy; aż nareszcie po raz  
ozwarty podniesiono zasłonę i nadeszła s tra
szliwa scena, w której  Hn go  i E lwira  śmierć 
sobie zadać mają .  W lćj nieszczęśliwej 
chwi l i ,  ak tor  przedstawiający H u g o n a ,  po
strzegł  z niewymownym przestrachem, że na 
stole nie było zegara przeznaesonego do 
Wskazywania polnocy, a tern sameiu godziny 
śmierci Elwiry.  »Nie ma stołowego z jg a ra , .  
8repnął  cicho po za kulisy,  a wiadomość ta 
rozeszła się t  puśpiechem pomiędz r wszyst 
kie na ocenie zatrudniona osoby. I n k w i z y 
tor pokazawszy spis, p r zekon ał ,  ża ns nim 
nie było wpisanego zegara.  Dyrektor o b r u 
szył się na dozorcę i rozkazał  aby na tych
miast o zeger  stołowy się postarał W teiu 
niespodzieuin nawinął  się fryzyer towsrzystwa  
ak to ró w ,  mieszkający razem z inneini pod- 
rzędnemi osobami przy gmschu teat ralnym.  
T e n  oświadczywszy że ma zegar  stuło wy, 
otrzymuje zlecenie,  ażeby go jak  najprędzej  
przyniósł.  Z  największym pośpiechem udajs
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się tenże do swego pomieszkania i w prze- 
c iągu cliwil ki lku,  przynosi śmierć zapowie* 
dający z e g a r , który posunięty na godzinę 
dwunastą,  postawiono nieznacznie z poza k u 
lisy na stęi,  oznajmując przytem rekwizytu* 
r o w i ,  że chcąc,  by zegar uderzył  godzinę 
dwunas tą ,  tylko za sznurek  pociągnąć go 
należy. Ak tor  przedst iwiający Hugona  roz
wleka ł  tymczasem ile możności swoją  scenę, 
aż  nareszcie widok stołowego zegara ożywił 
w  nim odwagę ,  będąc przyićm wsparty do* 
skonalą  g r ą  Elwiry,  przedstawi! tę scenę z 
na jwiększą naturalnością.  Zbliża się nako- 
niec straszliwa chwi la ,  grobowa cichość osia

da w całym gm achu,  nie „łychać najmniej* 
azeoo oddechu,  we wszystkich widzach bije 
serce z przestrachu,  przysposób,  i się najtra
giczniejsze wrażenie,  w tein rekwizytor po* 
ciąga za sznureczek,  przeznaczona godzina 
uderza,  lecz co za nieszczęście! po każdeut 
udnrzeniu zegara i k u k i w k ,  się odzywa,  i 
potąd kukać nie przes ta ła ,  uż pokąd zegar  
dwunastej  nie wybił! Wyobrazić sobia mo 
żna przestrach Hugona  i Elwiry,  p rzeraże
nie dyrektora i głośny śmiech z omamienia 
ockniętej  publiczności,  który się wziuoąt  do 
tego s topnia,  iż Batorowie nie ukończywszy 
sztuki ,  kur tynę spuścić kazali.

J P o n i e s l e n l a  U r z ę d o w e *
Prawnie  zajete kosztowności j ako  to: pięć 

ni tek per»T mleantek ,  cukierniczki,  l ichtarze,  
maszyny do kawy,  solniczki,  garnuszki ,  ły
żeczki ,  łyżki,  si tka,  grabki ,  taca, szczypczy- 
k i ,  fermoarka,  wszystko s iubrne,  tudzież p ie r 
ścionki i zegarek złote będą dnia 23 paź
dz ie rniku 1839 r.  o godzinie 10 zrnna w 
Sukiennicach _M. Krakowa przez publiczną 
l icytacyą sprzedane.  O czćm podpisany k o 
mornik  zawiudomiając w iiiiejbcu i na termin 
cl.ęć l icytowania mających,  w monntę courant 
zaopatrzonych zbj raszn.

Kraków dnia 10 października 1839 r.
( 3 r )  D ziarkotetki Koin. Sąd.

dą  przez publiczną kcytacyą prawnie zajęta 
ruchomośc i,  j ako  lo: K ana pa ,  k rzese łk a ,
zeg.ir ścienny, stoliki,  lusti a, szkło kolorowe 
rznię te ,  naczynia mos iężne ,  blaszane i t. p. 
sprzęty domowe. Oczein chęć l icytowania 
mająrych zawiadamiam.

K r a k ó w  dnia 24 p«ż<lzii>rnika 1839 r .
Ignacy Piekarski Kuin.  Sąd .

W  dniu 29 października r. b.  o godzinie 
10 * rana w gmachu Sukiennice zwanym w 
r ynku głównym M. Krakowa,  sprzedane hę-

dniu 29 października 1839 r ,  o g o 
dzinie 104 a rano, w gmachu Sukiennice zwa
nym w Kynku Gluwnym VI. Krakowa;  sprze
dane będą przez publiczną lioytacyą i aj *ia 
w drodze exekucyi  sądowej ruchomości,  j  iko 
to: wóz kompletny kuty, obrazy,  s tolarszczy- 
zna rozmaj tą  i t. p., oczem chęć kupna  m a 
jących zawiudoiiiiam,

Kraków dnia 24 października 1839 r.
Ignacy Piekarski Kum.  Sąd.

U oiiiesiciila pr^walue.
Jan  Czekalski pozl otnik na drzew ie, gipsie, 

kamieniu ,  i żelazie,  przeprowadzi!  się z ulicy 
Grodzkiej  z pod N.  88 w ulicę Sze w
s k ą  na przeciw trzech róży do domu H a r 
ta pod N.  327, podejmują się wszelkich ob- 
stalonków, je k o  to: pozłocenia ram w różnych fm 
sonach,  roboty snecerskiej ,  meblowćj,  kościel
nej,  pokojowej  i t. d. a to w cenie pouiiernej.

  (2r.)

a Podpisany ma zaszczyt zawiadomić S z a 
nowną Publiczność,  że z ja rm arku  L i p 
skiego przywiózł  znaczną  ilość zegar 
ków  kieszonkowych,  orsz zegarów stołowych

francuskich,  w jak  najlepszym ga tunku,  k t ó 
rych za poinierną cenę w jego  składz ie d o 
stać można w domu W .  Louis  Ni  o 24 w 
itynkii.

(2r.) Augus t  F ried lein .

Cieśle umiejący P0(Uug sznura dokładnie 
i g ładko  obrabiać drZiłWo, zawsze zna jdą  z a 
t rudnienie za stosowne .do zdolności ich wy* 
nngiodzenie przy warsztatach budowy l o d u  
żaglowych ne placu przy Skałce,  pytać się 
u majstra tą  budowa t rudniącego się*

(2r.) Fr ied.  W ebert.


